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Święto N a w iedzen ia  N. MARII, które Kościół Sty 
dziś obchodzi, na pamiątkę odwiedzin które BOGA-RO* 
DZICA uczyniła  Ś lej E l ż b i f . c i e , Matce Sgo J a n a ,  ol»* 
chodzoDę iuż by ło  na lat 100 około, przez Zakonników 
r e g u ły  śgo  F r a n c i s z k a , nim go Papież U r b a n  VI u- 
s ta n o w i ł ,  a B o n i f a c y  IX. Jego następca, solennie r .  
1389 ogłosił .  Król W ł a d y s ł a w  J a g ie łło  i J a d w i g a ,  
pa pamiątkę tego nowo ustanowionego święta, założyli 
i uposażyli r .1397  na P iaskach  w K rakow ie, Kościoł, 
osadziwszy przy nim poprzednio z P ra g i  Czeskiej do 
Polski sprowadzonych XX- K a rm e litó w , k tóry  to 
Zakon r. 1104 przez W ojciecha  Patryarchę Jerozo
limskiego na górze K a rm elu  b y ł  fundowany.—  O Ko» 
ściele N aw iedzen ia  N. MARJl Panny w W a rsza w ie  
(W izytek}, teraz z troskliwości Rządu i p ryw atnych  
ofiar odnaw ianym , wspominaliśmy iuż kilkakrotnie. 
T u  dodam y, że obraz N aw iedzen ia  znajduiący się 
w g łów nym  O łta rzu  tegoż Kościoła, iest p o d ług  ie- 
dnych (Ł. Gołębiowskiego), pędzla Czechowicza; po
d łu g  drugich  zaś, (A. G rabow skiego), ma być pę
dzla T. K o n in a .  Kasze zdanie (Kurjera) przechy la się 
na stronę pierwszego z tych twierdzeń.

Zapis przez Xdza Jakóba Góreckiego, rs. 650 k ,58r/z 
na rzecz Kościoła w Końskowoli, przy  k tó rym  Testa
to r  by ł  Proboszczem, uczyniony, Rada Administracyj
na zatwierdziła.

Józefa z Bilkowskich P ińska , onegdaj rozs ta ła  się 
z tym  światem. Pozosta ły  Mąż wraz z Dziećmi, za
prasza Krewnych, Przyiaciół iZnaiomych, naexpnrta-  
cję zwłok Jej dziś o godz: 6ej po południu  z kaplicy 
X X . Bernardy nów, na smętarz Powązkowski.

Z końcem Mca Maja r. b. ubezpieczenia ciągłe i cza
sowe ruchomości od ognia, po potrąceniu ubezpie
czeń u b y ły c h  w tymże m ies iącu , w ynosiły  su m 
mę Rłr.  17,752.142, z k tórej Dyrekcja Ubezpieczeń 
poręczyła  straty  do summy Rsr. 12,850,6t>2. W tej 
liczbie znajdowało się ubezpieczeń c iąg łych  2,986 na 
summ ę Rsr. 14,812 229, z poręczeniem s tra t do sum 
my Rsr. 10,594,797, i z opła tą  składki rocznej Rsr. 
86 ,139 kop. 66. W c ią g u  upłynionego Mca Czerw
ca r. b. Dyrekcja przyięła ubezpieczeń ciągłych i cza
sowych ruchomości od ognia na summę Rsr. l  ,766,000,
* poręczeniem straty  do wysokości summy rubli s re
brem 1,249,860. Potrącaiąc z tej ilości ubezpiecze
nia czasowe (których stan z powodu upływ ania  termi
nów ubezpieczeń poprzednio umówionych iest zmien
ny) samych ubezpiecz.) ń ciągły  h między któremi znaj- 
uuie się najwięcej ubezpieczeń zboża i inwentarzy

w dobrach ziemski, Dyrekcja p rzy ię ła  235 na sum m ę 
R sr.  1,246,444, z poręczeniem straty  do wysokości 
summy Rsr. 859 974, i oznaczeniem składki rocznej 
w summie Rsr. 7 ,560 k. 18. Doniesiono o 11 pogorze- 
lach ruchomości; za s tra ty  zaś z tych pogorzeli i z po
przednich ,  iuz rozpoznane, Dyrekcja przyznała w c ią 
gu  tegoż miesiąca wy nagrodzenia Rsr. 14,963 k.54.

Naczelnik Kancelarji Warsz: Komitetu Cenzury ,  za
wiadamia interesowane o soby .- i i  w pakamerze Komite
tu , znajduią się zaległe paczki z książkami; po odbiór któ
rych  zg łaszać się można w Poniedziałki i Czwartki od 
godziny łOej do l e j  z r a n a ,—  P o r a j s k i .

(Ar. n.) Pomimo przepowiedni Astronoma W r o c ła 
wskiego, ogłoszonej w pismach publicznych, iż rok 
ten mianowicie lato odznaczonem będzie cią^łemi b u 
rzami, ulewami i powodziami ; bardzo starzy p rak tycz
ni gospodarze wiejscy p o d łu g  swych pos trze żeń, p rze
powiadają,*ii ulewy częste trwać będą do połowy L ip 
ca tego roku; radzą więc, aby Rolnicy którzy maią ob 
szerne łąki.  z sianożęciem nie śpieszy li się, lecz tylko 
częściowo zbierali; wiadomo bowiem, że w czasie cią
g ły c h  ulew między massami chm ur ciągnących zw y 
kle od zachodu a czasem od południa, znajduią się czę
sto duże luki czyli przestrzenie dozwalaiące s łońcu  
przez kilka lub kilkanaście godzin, bez żadnej przesz
kody przyświecać; wtenczas skoncentrow ane promie
nie słoneczne bardzo dopiekają, i przez kilka lub kilka
naście godzin więcej siano podsuszą, aniżeli kilka dni 
bez deszczu; a przy wilgotnem powietrzu lub zak ry 
ciu słońca chmurami, skoszoną więc ilość siana taką, 
laką w krótkim czasie można zwieść, należy p rzew ró 
cić, a po doschnięciu, na wyższe miejsce wolne od po
wodzi, zwieść. Jeżelizaś zbyt w itle siana zostanie na 
raz skosznnem, k tó rego  w krótkim czasie nie będzie 
można ani przewrócić anizwieść, narażonem być mo
że na zepsucie.

„  V'10Z,:i:ai , ^ ł-0.i0o °  " Rpd: K uri era na Odbudowanie 
KapUczk' BOGA-RODZICY w S t u d z i e n n i c z n e j : od J.

i n  Rr' ’ B,;łm" enn 'e zł. 10 gr .  15; od A, zł. 3 
gr. 10; Bezimiennie gr. 20; od W. S. i A. K. po z ł  6 
gr. 20; Bezimiennie z ł .  2; „d A B. zł. 2; od R... g r .  
10 na uproszenie b łogosławieństw a, a na intencję Xa: 
W....^ złożono zł .  2 za dobre uczenie się.

Niedawno w iednym z domów w Warszawie przy  
ulicy D ług ie j ,  gdy  zacnej Pani przy mawiano, iż ł a 
godnie obchodziła się z swoiemi dcmownikami, r ze 
k ła :  iiCbcę być taką Panią, iaktejbym życzyła  dla 
siebie, gdybym  b y ła  w tym stanie, w k tó rym  zostaią
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moi służący; i 'dnego Pana wszyscy iesteśmy słudzy,
ieduego STU ÓRCY dzieri.” ,

Nader potrzebne i użyteczne dzieło wyjdzie z dru 
ku, toiest: S ło w n ik  P o t s k o - R o s s y j s k i , A d m in is tra  
c y jn y  i Sadow y, zawieraiący: Wyrażenia prawnicze 
i  administracyjne; n a z w y  techniczne w  budowni twie, 
g ó r n i c t w i e , hydraulice i t  p.; Imiona chrzestne; Synop
tyczną tabellę rang i stopni rossyjskich, wojskowych, 
cywilnych i duchownych. Ułożył Piotr Uubrowski, 
KorrespondentCesar.-kiegoTowarzystwaHistorji i Sta
r o ż y t n o ś c i  Rossyjskich, przy Uniwersy tecie Moskiew
skim. Nim obszerniej doniesiein o tym Słowniku, do
łącza się do dzisiejszego Kurjera, dla Szano: Prenume
ratorów, na Warszawę, Prospekt.

Jak wieść niesie w wielu miejscach kraiu tutejsze
go, ięczm iony, udaią się nieźle w tym roku. Zboże to 
znanem było u S ło w ia n , ieszcze przed przyjściem 
L e c h a . Z ięczmieniu robiono chleb, kaszę i piwo. 
W ed ług  wszelkiego prawdopodobieństwa, piwo ięcz- 
mienne znane było P olakcm  przed wiekiem Xtym, 
chociaż robiono i« ieszcze bez chmielu. Jęczmień, 
chodowano na miejscowe potrzeby, i rźadl%wy wożo
no za granicę.

W Księgarni i Składzie papieru J. Błaszkow skiego, 
są donahycia między innemi dziełami: Roczniki G os
p odarstw a  Kratowego-, O stowarzyszeniach wiej
skich do wyrobów mlecznych; Chemja Rolnicza przez 
W ł: G ; Chemja z zastosowaniem do rolnictwa i Fizjo- 
lo^ji przez Liebiga; Upominek Rolniczo Przemysło
wy, obejmuiący bardzo ważne wiadomości o w ełn ie , 
dziś stanowiącej najpewniejszy dochód dla Rolnika, 
przez T. Rybickiego, Profesora Te hnologji. Do tej
że Księgarni i Składu papieru nadesłano z Lipska  i 
P a ry ża :  ołówki,farby,tusze, papier listowy, lak,scy
zoryki i t. p. przedmioty.

Wczoraj w Wielkim Teatrze w czasie Hrabiego  
M onte Christo, przywołani: JP. K om orow sk i3 kroć, 
JPani H onorata  i JP. B o d u rk iew icz .—  Wkrótce 
daną będzie w 3cb aktach oryginalna komedja Z o fja  
P rzyb y la n ka .

Wysokość wody na Wiśle dziś rano stop 5 cali 7.
W e wsi Adam ow iczach  Gub: Augustowskiej, od

będzie s i ę  budowa Kościoła katolickiego. Nastąpi repa
racja Kościoła w Jeleniowie, w tejże Gubernji.—  W ze
szłym tygodniu, w różnych okolicach były ulewy, o- 
gromne grady, a pioruny wzniecały pożary .— Ulica 
Sochaczewska w m. W isk itka ch , będzie zabrukowaną. 
—  W  nocy z dnia 20go na 21szy zeszłego m., we wsi 
G rochowiskach, spełnione zostało morderstwo Gciu 
osób. Tej strasznej zbrodni dopuścił się I  ranc: K ło 
siński, lat 54 liczący, w służbie za Lkonoma u Pana 
Jana G regor, Dzierżawcy wsi Grochowisk, zostaiący.

Z zeznań które morderca przed przybyłymi na miej
sce zbrodni Burmistrzami pobliskich miast S rnipolna 
i Izbicy poczynił, okazuie się, iż zamiar ten powziął 
przez nienawiść i zemstę ku Panu, za to iż go z służby 
oddalił, i innego Ekonoma przyiął. Pożyczywszy więc 
od parobka dworskiego siekiery, wyszedł boso o go
dzinie 2ej po północy z swego mieszkania, w tym do
mu po drugiej stronie mieszkania P. Gregor znajdu- 
iącego się, udał się do sypialnego pokoiu Państwa, i 
tam gwałtownem uderzeniem siekiery w głowę, za
mordował we śnie naprzód swego Paua, a potem żo
nę iego; obawiaiąc się zaś ażeby zbrodnia ta nie wy
dała się, poszedł do pobliskiej izbedki, gdzie tymże 
samym sposobem zamordował dwie służące, to iest:  
piastunkę i wyrobnicę; w końcu przeszedłszy do sy
pialnego pokoiu dzieci, zabił 2ch Synów PI*. Gregor 
Franciszka lat 5, i Adolfa Juljana lat 3 rnaiących. Ude
rzenia siekierą były  tak gwałtowne, że każda zosób 
zamordowanych na miejscu żyć przestała, oprócz 
Krawczyńskiej która ucieczką ratować się chciała, ia- 
ko tez starszego Syna PP. Gregor, który obudzony 
wszczętym hałasem, zerwał się z łóżka i zaczął krzy
czeć, i którego na środku pokoiu zamordowanego zna
leziono. Po dokonanej zbrodni, morderca wrócił do 
sypialnego pokoiu Państwa, wyiął z pod poduszki Pani 
Gregor klucze, otworzył biurko, i zabrał pieniądze 
przygotowane na opłacenie raty dzierżawnej rs. 1350. 
Po dopełnieniu morderstwa tych osób i kradzieży, wy
szedł na dw ór; w rowie niedaleko dworu zuajduią- 
cym się, schował skradzione pieniądze; następnie udał 
się do śpichrzu gdzie uk ry ł  siekierę zbroczoną krwią, 
na której ślady mózgu ieszcze pozostały. Chcąc od
wrócić od siebie podejrzenie, rozesłał nazaiutrz posłań
ców do familji zamordowanych PP. Gregor, iako też 
do Burmistrzów miast Sompolna i Izbicy, zawiada
miając ich o spełnionej we wsi Grochowiskach zbro
dni. Skutkiem gorliwości tych 2eh Urzędników, któ
rzy natychmiast z pomocą wojskową do wsi Grochowisk 
przybyli, wykryty został morderca; a lubo w pierw- 
szem b ulaniu zapierał się zbrodni, w powtórnem ie- 
dnak do niej przyznał się, i wskazał miejsce gdzie u- 
k ry ł  pieniądze, które do depozytu Sądowego przesła
no; z mordercą zaś podług prawa postąpionem zostanie. 
—  Pożary były we wsiach: Mroczkach, Popowie, 
Tułowicach, Płowce. w gminie Owczary, w kolonji 
Żółnowo, w folwarkuGrykapol, i w miastach: Przero
śli i Lublinie.

Z  P etersburga. — Z powodu ukończenia 10-letnie- 
go istnienia sal ochron w Petersburgu.; N. PANI wy
dała pochlebny Reskrypt do Hrabiny Strogonoiv, Pre- 
zyduiącej w Radzie Sal Ochron Petersburgskich. —  
N. PAN zatwierdził ustanowienie Kassy Oszczędności,



p rzy  Dyrekc j i  I n s ty tu t ó w  publ i cznych  dob roc zy nn y ch
kraiu kozaków D ońskich .—  Radca Koleg: E 'p a tie w  
sk i , Profesor Akademji Duchownej Rzymsko Katolic
kiej w P etersburgu , mianowany został Radcą Stanu.^  ̂

A n g lja .—  Królestwo B elgiccy  przybędą na tydzień 
d o L m d y u u . —  Królo wa W ik to r  j a  20go z. m. obcho
dziła L itą  rocznicę swoiego wstąpienia na t io n ,  na 
cześć tego dnia dano salwy z parku i .r.° ’
Iowa Donna M a r ja  miała zaprosić Xcia P a  me ę, 
aby w rócił  do L isbony.—  Xżę O skar ^ ŁV' e ' ' Pf 2.6 
awoim odjazdem z Anglji,  zapisał się_ >» >cz y pie
kunów  p odupad łych  cudzoziemców, i na ten ce o la 
ro w a ł  40 d u k a t ó w . -  Pismo wychodzące w Hawanie 
zapew nia ,  iż S a n ta n a  o trzym ał i o z  az o ni xy 
■kiego Rządu, aby stolicę spalił,  za zbliżeniem się Ame_ 
rykauów. -  Z przylądku D o b r e j  nadziei donoszą, .z
poiedyńcze hufce Kafrówniepoktną pogranicze, napa
dając na żołnierzy  ang: a nawet i O ficerów.—  K ontr
adm irał Karol N e p ir , mianowany będzie Dowodcą 
eskadry  a D g :  na Oceanie sp o k o jn y m .—  Znakomity 
naturalista 1V1. D aniel, w rócił  z podróży w połudn io 
wo-zachodniej Afryce, zkąd przyw iózł bardzo szaco
wny zbiór przedmiotów etnologicznych.—  L  Ghin do
noszą, i i  Anglicy chcąc pomścić się za wyrządzoną na  
zniewagę, puścili się rzeką K anton, i w przeciągu i c h  
dni zdobyli wszystkie warownie nadbrzeżne, i zagwoz 
dzili 827 armat; następnie w skutek  groźby, i i  bom 
bardować będą miasto K a n to n , wymusili od Chińczy
ków nowe korzyści dla europejskiego handlu. 
Dublińskie Tow arzystw o  Wsparcia, kazało zdjąć ma- 
gkę x martwej tw arzy  O konefa , i ma zamiar odlewać 
jrinsowe popiersia, i na korzyść ubogich ie sprzedawać, 
y  „ ia r  ten iest bardzo chwalebny, bo i na kontynencie 
znalazłoby się wielu Amatorów, którzyby tym sposo
bem wsparli biednych Irlandczyków. >

F r a n c ja .-  21go z. m. głoszono na giełdzie paryz- 
kiei i i  marynarka chińska atakowała okręty woienue 
francuz: w K anton ie , k tóre  pomściły się krwawo;
1 000 Chińczyków miało poledz od kul francuzkicn. 
bracia franc: w K anton ie  składa się z fregaty ,  kor- 
wety i p a r o s t a t k u . -  X ię  N em u r 2 lg »  *. m- wy.e- 
Thał do wód 5 « r e £ .  -  B u  M uza  wroc. do A g.erji, 
i o trzyma dowództwo pod rozkazami Jenera ła  Jassu j. 
_  Skoro 1*. Emil Z jr a r d p  z . s ta ł  przez Sąd izby Pa 
rów  uznany niewinnym, puszczono w.esc, iz l l . Cxi- 
,o  i D ju sza te l  podali się do dymisji , ze nowe mini
s te rs tw o u tw orzy się pod prezesostwem M arszałka 
B iu io , k tó ry  otrzym a ministerstwo w ojny , . Hrabią 
M ole, który- o trzym a ministerstwo spraw  zagrań :. -  
Wice-Król E g ip tu  ma przybyć do wod w lo s k a n ji  

Niemcu. —  Ponieważ Stany Zgrom adzone Pruskie 
25go z. m. prace swoie ukończyły ,  przeto tch zam 

knięcie nastąpiło nazaiutrz  w  imieniu Króla przez 
Królewskiego Komissarza S tanowego Ministra Bo- 
delschuiingh.—  Król B a w a rsk i  22 z. m. wy iechał do 
wód Briickenau.

Rozm aitości. —  Najmożniejszymi posiadaczami 
ziemskimi w całej Francji, byli Hrabia R oy  i Pan d  A -  
lig re ,  k tó rzy  oba z niesłychanego skąpstwa słynęli; i 
oba też w krótce  po sobie ze świata zeszli. Gdy Hrabia 
niedawno umar ł ,  miał P. d'Aligre żałośnie narzekać: 
aO loi przegrałem! T eraz  muszę chcąc niechrąo, w ię
cej ni i  on wydawać!” 1 to właśnie do grobu go w trą 
ciło. Umieraiąc, zos taw ił osobliwszy testament; n a j 
przód rozporządza,  aby p rzy  iego pogrzebie ani na sze
ląg niepotrzebnego wydatku  nie czyniono; swoiej ie- 
dynaczce córce, Pani de P o m m ereu x  tyle tylko zapi
sał,  ile w e d łu g  praw a koniecznie zapisać musiał; p rze
ciwnie, Śpiewaczce wielkiej oj c y ,  Pani Falcon, p r z e 
znaczył 30,000 franków; iiponiewai miał tę przy je
mność słyszeć ią razśp iew aią-ą!” Innej Artystce, P an 
nie Robert, tancerce, zapisał 100,000 fr. »w nagrodę 
iej cnoty.” Po tych g łów nych  »nagrodach cn o ty ” o b 
darzy ł  on z pół tuzina wcale podejrzanych o cnotę o- 
8Ób, mało co mniejszemi legatami. Zamki iego tnaią 
być rozebrane ,  a m aterja ł budow niczy ,  rozdanym  
pomiędzy cz łonków  gminy. S łowem, naturalni iego 
spadkobiercy są w  rozpaczy, marąc tyle spółdziedzi- 
ców zaspokaiać. O oszczędności Pana d Aligre opo
wiada E. Guinot:  ..Jednego razu darow ał nieboszczyk 
swemu kamerdynerowi, s ta ry  w ytar ty  kapelusz, w ia- 
kimby zapewne nikt i u i  nie chodził. W kró tce  potem 
u jrza ł  miljonowy skąpiec kamerdynera w niezłym  ka
peluszu, i zazdroszcząc mu, zapyta ł,  zkąd go ma! . J e s t  
to kapelusz ,  k tó ryś  mi Pan  darow ał,  a k tó ry  sobie u 
Kapelusznika za 2 złote tak odnowić kazałem. »Pro- 
szę!” za w o ła ł  skąp iec ,  w ło ż y ł  sobie kapelusz na 
g ło w ę ,  i r z e k ł :  ..Szkoda go ieszcze dla ciebie; daiąc 
ci go, pomyliłem się; oto masz 2 z ło te ;  ieszcze go 
sam nosić będę.” —  Przy końcu zeszłej iesieni p rzy  
brzegach F ischguard , rozbiły  się dwa statki,  i widać 
ieszcze by ło  przy maszcie między linami 3ch m aryna
rzy ,  trzymaiących się bez nadziei ra tunku . Z stoiąeych 
przy  brzegu  m ężczyzn , między któremi nawet zna j
dowało  się kilku m ajtków, nikt nieśiniał puścić się dla 
wzburzonego m orza ,  aby ich ratować. Aż nareszcie 
m łoda kobieta obwiązuie się l iną ; nazywała się ona 
M ałgorzata L lew ellin , i iej siostra M a rta  idzie za iej 
p rz y k ła d e m ,  i rzucaią się w o tch łań ; gdy tymczasem 
w szyscy  obecni zdziwieni patrzą i tylko czekaią ,  r y 
ch ło  ie bałwany o ska ły  rzuciwszy, roztrzaskaią. Ale 
za pomocą BOGA i z wielkiem wysileniem, udało  się 
im podać nieszczęśliwym linę , którą przytóm ni w y
ciągnęli ich na ląd. Obie te kobiety b y ły  biedne, ale
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otrzymały bardzo znarzne dary pieniężne, iako i ho
norowe medale.—  Modne i bardzo zbytkowne chustki 
do nosa, mogą być bardzo niebezpiecznemi dla kobiet. 
Gazeta S zn riw a ri  donosi: W Paryżu młody mężczy
zna iuż miał ożc nić się, i prosił kopcowej strniów, aby 
mu pedała rachunek, ile będzie kosztował kompletny 
elegancki prezent weselny dla Panny młodej. Natych
miast mu przedłożono takow y; Suknia koronkowa nie 
odstraszała go, ani aK*mit, ani kaszemir, ani dyamen- 
ty: ale iak spojrzał na artykuł Chustki do nosa, co
fnął się o 15 kroków; 3 tuziny 6200 franków.' to za 
wiele; i nie ożenił się. Co to chustki do noła ar- bić 
mogą. Od nieiakiego czasu, pisze niemiecka ga
zeta , zarzynaią się przerażającym sposobem pomna
żać samobójstwa. Zimny dreszcz przechodzi nas,  
gdy pasłyszym o tak okropnym czynie. Jak bardzo 
dusza człowieka otoczoną iest mocą szaleństwa, kiedy 
te trzy dzieci Nieba: f f  iore, N adzierę  i M iłość  że
gna i na wieki rozstaie się z niemi. Ilci'to tertur musi 
dusza człowieka takiego znieść, iak głęboko despera
cja zapuściła szpony swoie w umysł iego, kiedy nie 
może doczekać, aby go śmierć naturalna spokojnie u- 
sciskała. llez boleści zasklepiło serce irgo, kiedy po
trafił wy rwać się z ramion pocieszającej re lig ji , tej 
córy Nieba, i zaprzestał wzrok pwoj zaślepiony wzoo-  
610 pobożnie ku gwiazdom. Słuchajcie wy wszyscy,  
w których piersiach tak okropne przedsięwzięcia są 
zagrzebane, nie otwierajcie samowolnie wieka tru
mien waszych, zerwijcie raczej czarną zasłonę z o- 
cz u ,  i Otwórzcie ie ku promieniowi światłu z góry,  
który oświeca ciemność ś wiała tego. Bądźcie m ężn i’ i 
zaufajcie trzem siostrom : f f  jorze, N ad zie i  i M iłości.

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bungenszlab K aro l ina  Ź o n a rDokt: z W iednia;  B a rtha  K arol

Uby: zR adom ia ;  Henschel Hersz Kup: z Pruss;  Koppen  Karol
f. .uP: z “ e rb"* ;  L ich tenszta t  Samuel Kup: z Pruss; S ikorski  Tom:

i • V  ? V " ’rko-wa; V e,l«r  Alb‘ rl f a b r y k a n t  z W iednia ;  Zieiiń- 
ski Jakob  O b j ; z K rakow a.  (G.  P.)

. d o h e s i e h i .
arJa ^^exa,,d r jń sk ie g o  Ins ty tu tu  w ychowania Panien ,

I  r na w K ' ad° , : ** W ' illiu W ' ś i  L ipca  r .  b. o g o d z :  t l e j  
- •* ■’ ijr v t nC* a r-'1 Instytutu w Nowej Atexandrji , odbę- 

t  a f e r r  opieczętowane deklaracje ,na  dostawę ro czną O B l 'W l A  Żeńskiego,  dla Instytutu.
H A S T O l t  L O T L l t J !  I i L . t S § ’t C Z l i E J , w W a r -

»zawie przy ulicy Senatorskiej N ro 4 7 3 ó ,  w domu dawniej  Pety-  
a le1r “* "  Brunweju,  poi, ca , i ę ,  Ł O S A M 1  ra łe „,i pą,

W częściach do I s z e j  Klassy /Olej Lolerj i .  Ł a s k a w a  Publicz
n i e ,  na P ro w uicji zamieszkałe, raczy  zlecenia swe franko nad-
ree ra ia*  ł>0,*J>jSiin' ’ ** aku ra tną  usługę w k o re sp o n d e n c j i  za- 
rę i  zaia —  A A ry ja n sk t  et K r a m s k i.

J t st , |o sprzedania  I t U H I I  w łó k  60 lub więcej , dębow e
go na klepki i k rzyw ki  zdatnego, budulcowego sosien, i t .  p.
< egłosć k lórego od W a rsz a w y  iest mil 2 ‘/2, od rzeki Wi-'

* J mila 1 / i ,  od drog i szosy mil 2. W iadomość bliższą po-

wziąsc można o właściciela dóbr  w Z aborow ie ,  lub też w W a r  
szawie pod Nr 165, u S idorowicza Patrona.
„  W .Z ą k ła d a c h  Fabry  k Żelaznych w K rasn y ,  w okolicy miasta 
Końskich ,  Chlewisk i Suchedniowa położonych, k tóre  obecnie 
na nowo wbieg puszczonymi zostały, wyrabinią  się wszelkiego 
gatunku  P R O D U K T A  Z E L 4 Z N E ,  iako’to : Żelazo  modelowi,  
kute ,  walcowane, odlewy i gwoździe. Osoby in teresowane z pro
wincji,  p ragnące  mieć iak dawniej  stosunki handlowe z podpi
sanym, raczą  się zgłaszać listownie f ran k o a d resn iącp rzez  K o ń 
skie w K rasny; zas w W arsz aw ie  do domu handlowego P P  Z ie 
g le r  et  Comp: p rzy  ulicy Długiej  N r  557, gdzie wszelkie obsta- 

1 '  nabycia po cenach p rzystępnych  załatwiane zostaną.
J ó z e f  W erccki.

Otrzymawszy Upoważnienie od Władzy Edukacyj-  
nej do otworzenia wm ieście Zgierzu, S zk o ły  W y ż 
sze j P łc i Żeńskiej, mam honor zawiadomić Rodziców 
i Opiekunów, iż takową Pensję otwieram z dniem 19 
Lipca (1 Sierpnia) r. b ; zapewDiaiąc z mej strony, iż 
wszelkich starań dołożę, aby odpowiedzieć zaufaniu 
Rodziców, i godnie zastąpić ich miejsce. Oprócz zw y
czajnego wykładu nauk, Panienki będą miały zape
wnione korrepetyoje, a w godzinach wolnych, zajmo
wane będą Muzyką Nauką robot rę, znych i Konwer
sacją ciągłą w ięzykach obcych.— Sabina z Witków-  
skieh V illaum e.
, .  O M N I8U Ś  letni na 14 osób,  6 K oni * zaprzęgam i i wrzel- 
kiemi rekw izy tam i,  są do nabycia na P ra d ze  pod N r  191. 
W iadomość tamże, u P iek a rza  na dole.
J & fĄ l  W e  w si K om orow ie ,  o ćwierć mili od Pruszkow a,  są 

w ynaięcia  dwa DO M K I umeblowane przyzwoicie 
Stajniami, W ozow niam i,  G órą ,  Piwnicą i p o dw ór

kiem. Dostać można w miejscu wszelkiego nab ia łu ,ryb ,  
ogrodow izny , chleba,  bu łek ,  później owoców, w pobliskości  zaś 
miasteczka świeżego mięsa, a p rzy tym  znajdzie  się i F u rm a n k a  
do podwiezienia lub przywiezienia  do albo od kolei. Duw>ie<i*ieć 
się można każdego dnia we Dworze o cenie i warunkach.

Dzis rano ciepła stopni 8. W czo ra j  w południe lo .
T E A T R  RO Z M :.  Dziś, 4 9 ly r a z  Spis IFoj.ikowy, i na żądanie 

4Smy raz Jećlna chwila ;  zakończy 2 5 1 raz łFcsele w Ojcowie.
i ł s A l l ł  vr IE L K I.  J u t r o ,  zapowiedziana na wczoraj Pierwsza  

w ypraw a m łodego R iszelie, i I9 ly  raz D jabełek kulaw y.
P E I I S P E M T l ' U V T E A T B A L k l i  , ,  do wynajmowania 

na W id o w iska, u O ptyka  .1. Pik, przy ulicy Miodowej Nr 493

asSSHEBSKSSSB
W  O grodz ie  P .  Piskormoshiegn, p rzy  ul: M arszałkow skie j  
N 17oo lit: I ł ,  dostać można każdego czasu za mierną cenę

W IŚYI i CZEREŚM My w rozmaitych ga tunkach,  prosto  z drzew a rw anych .—  S3 
Dzi* w tymże ogrodzie  J P .  W ilhelm  z kom p;  g rac  bodzie, r f

J u t r o  w Handlu Jtfaiewskiegu  przy ulicy B ednarsk ie j , nośnia  
danie : Sandacz i Szczupak po radziwił : ,  K a rp  na szaro, Lin, 0 -  
kori, K a ra ś ,  W ę g o rz ,  P ierogi  i K otle ty  z lina, Z upa  grzy bowa, 
Chłodnik, P o t ra w y  mięsne.— Obiad : G rochówka, Z upa  cy tryn: ,  
Sztuka in ęsa, R yba ,  Ozór ,  P ieczeń barania ,  Pierogi.

J u l i  o w ll .mdiu U  in i Korzen i,  W .  fio ldrasińskicgo , przy 
ul: Miodow e j ,w p ro s lS ąd u  Apellac:,na Ś N I A D  ANIE i K O L \C J Ę <  
Comber barani  szpikowany, O zór  na szaro ,  P o traw a z pulard,  
K otle ty ,  Muszczki z groszkiem, Szczupak i r. p .—


